
Nr. 227Rok VI.

POMORSK
--------------  O głoszenia: ---------------
Ogłoszenia na 4־tej stronie 6 łamowej od wiersza pełyt. lub 
jego miejsce 16 gr, na 3־ej stronie 6 łam, 26 gr, na 2־ej strome 
6 łam. 60 gr. Dla Wolnego Miasta to samo w guld. gdańskich. 
— Ogłoszenia skomplikowane z zastrzeżeniem miejsca oraz 
z nieczytelnym rękopisem przy każdym poszczególnym 
wypadku 20% nadwyżki. Ogłoszenia z innych krajów 
płatne tylko w walucie tychże. Za terminowy druk 

ogłoszeń administracja nie odpowiada.
Ogłoszenia przyjmuje Bię do godz. 9 przed poł.

Redaltejs i fidainistrnejB: CHelnke, ni. CzlBC&owsko 13.
Pocztowe konto czekowe 201 032 

Konto bankow e: Bank Powiatowy, Chojnice.
Miejska Kasa Oszczędności, Chojnice.

Tel. 44 Adres telegr. ״Dziennik Pomorski“. Skryt. poczt. 33

M i c e ,  sobota 2 października 1926 1•

--------------- Przedpłata s —----------—
Na ״Dziennik Pomorski“ wraz z dodatkami ״Rolnik“, ״Anioł 
Stróż“, ״Ognisko Domowe“ i ״Dodatkiem niedzielnym“. — 
W ekspedycji miesięcznie 2.20 zł — z odnoszeniem 2.30 zł — 
w agencjach po za Chojnicami 2.30 zł — z odnoszeniem 2.46 zł 
— przez pocztę 2.64 zł — w ekspedycji kwartalnie 6,60 zł., 
przez pocztę już z odnoszeniem 7,62 zł. — W razie wypadków 
spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w s&kładzie, Btrejków itp. 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci 
nie mają prawa domagania się niedostarczonych numerów.

Najnowsze wiadomości własne.
się w bardzo serdecznym tonie i wykazała zupełną 
zgodność poglądów obu mężów stanu na najważniej­
sze zagadnieniafceuropejskiem. Włoska prasa przypisuje 
spotkaniu conajmniej takie znaczenie jak rozmowa 
Brianda ze Stresemannem w Thoiry. Dostęp do obu 
mężów politycznych był tak trudny, że żadnemu z 
dziennikarzy nie udało się dotrzeć do jachtów.

Ojca swego zabił w Berlinie podczas sporu 24 
letni robotnik Otto Muller.

Zawarcie układu przyjaźni turecko chińskiej na« 
stąpiło wczoraj.

Z powodu zamachu na szacha perskiego zostało 
w Teheranie przyaresztowanych wiele wybitnych osób. 
Wielu oficerów popełniło samobójstwa.

W Ostendzie odbyło się zebranie międzynaro­
dowe górników, na którem obwieszczono, że górnicy 
angielscy otrzymali miljon 200,000 funtów wsparcia 
które już zostały wydane. Największymi dostawcami 
węgla do Anglji są obecnie Ameryka i Polska. Usi­
łowano przeforsować uchwałę zabraniającą dostawy 
węgla do Anglji, co się jednakże nie udało. Niemcy 
oświadczyli, że muszą dostarczać węgla na mocy pokoju 
wersalskiego.

Prezydent Stanów Zjedn. Ameryki mianował jako 
przedstawiciela przy stałym sądzie międzynarodowym w 
Hadze b. sekretarza stanu Hughesa. Wiadomość ta 
o tyle jest znamienna, że Stany Zjedn. wogóle zamie­
rzały się wycofać z Europy i z tego sądu.

Jugosłowiański minister spraw zagranicznych 
Ninczicz przybył do Paryża i odbędzie dziś konferencję 
z Brłandem.

Pomiędzy Anglją a Ameryką zawarty został układ 
antyalkoholowy.

Dziki strejk robotników portowych wybuchł 
wczoraj w Hamburgu wbrew kierownictwu sekcji.

swego czasu t. zw. procesu toruńskiego, odbył się w 
Toruniu zjazd uczestników tegoż procesu i byłych 
filomatów. Genezą procesu toruńskiego, którego wy­
nikiem było zasądzenie 35 filomatów na karę więzie­
nia od 2 tygodni do 3 miesięcy, było wykrycie przez 
władze pruskie istniejących przy gimnazjach zaboru 
pruskiego tajnych kółek fiiomackich, mających na celu 
przeciwdziałanie germanizacyjnemu systemowi wycho­
wania drogą krzewienia języka ojczystego i pogłębia­
nia znajomości dziejów Polski. W skład komitetu 
honorowego zjazdu weszli m. t. p. wojewoda dr. Wa­
chowiak, prezes sądu apelacyjnego p, dr. Ruszczyński 
i starosta krajowy p. dr. Wybicki. Program zjazdu 
wypełniły msza św. walne zebranie Z. F. P. we Dwo­
rze Artusa, uroczyste publiczne zebranie w Dworze 
Artusa oraz wspólna kolacja.

Szczegóły procesu podamy w ״Niwie“.
We dwa ognie wzięto ludność pomorską. Z je ­

dnej strony ״odrodzeńcy“zniechacają słabszych do Polski 
a z drugiej strony Niemcy szafują obficie groszem na 
przekupstwo. I tak donoszą, że Niemcy pomorscy 
otrzymali w ostatnim czasie około 150 milj. zł. w 
formie pożyczek które często sięgają 5 ) proc, wartości 
majątku. Dotychczas przeszło 80 proc. przemysłow­
ców, kupców i rzemieślników niemieckich, zamieszka­
łych na ziemi pomorskiej uzyskało pożyczki w wyso­
kości od 6 — 20 tys. zł.

Donoszą też, że Niemcy na Pomorzu na użytek 
Berlina w rokowaniach handlowych z Polską doko­
nują spisów ludności niemieckiej na Pomorzu,

Coraz lepiej. Generał polski i starosta na na­
bożeństwie żydowskiem. Z Grodna donoszą: Ży­
dowski Sądny Dzień pozostanie pamiętnym dniem w 
kronice Grodna. Upamiętni się on może w większym 
stopniu dla Polaków, n ż dla żydów. W dniu tym 
w święto żydowskie ״Jom Kippurimu“ udali się do 
wielkiej synagogi pp.”generał Wojska Polskiego Dzier­
żanowski, starosta Rogalewicz i prezydent miasta Stąp- 
niewski. Wymienieni przedstawiciele polskich władz 
państwowych i municypalnych włęli udział w nabo­
żeństwie żydowskiem.

Rząd Bartel—Piłsudski ustąpił. Według naj i 
nowszych wiadomości z Warszawy rząd Bartel — Plłsud j 
ski podał się do dymisji, którą prezydent Mościcki 
przyjął.

Taki obrót sprawy przypisują pogorszeniu się sta­
nowiska Polski z powodu [układu bolszewicko-litew- 
skiego. Chodziło o to, aby stanowisko Polski jeszcze 
więcej nie osłabić.

Według wiadomości londyńskich ogłoszony zosta 
nie dziś tekst układu bolszewicko litewskiego,, który 
składa się z 7 krótkich artykułów. W pierwskym z[nich 
uznaje Rosja jako ziemie litewskie według układu z 
1920 r., kiedy to Litwa okupowała Wilno.

Z szczegółów posiedzenia sejmu zaznaczyć jeszcze 
trzeba, że socjaliści i ״Wyzwoleńcy“ stawili wniosek o 
rozwiązanie sejmu, którego marszałek sejmu nie poddał 
pod głosowanie, ponieważ według niedawnych zmian 
konstytucji i z powodu pełnomocnictw o rozwiązaniu 
sejmu rozstrzyga sam tylko prezydent Rpltej.

Poseł Niedziałkowski ogłasza w ״Robotniku“ or 
ganię PPS,, ] tt  taki obrót sprawy nie oznacza jednak 
zwycięstwa prawicy, gdyż wałka toczyć się będzie nadal.

W Germersheimie odbył się pogrzeb zastrzelonego 
wobronie własnej przez oficera francuskiego robotnika 
niemieckiego przy bardzo licznym udziale ludności. 
Mówcy pogrzebowi wzywali do zerwania pęt niewoli i 
wyrażali nadzieję, że z trupa zabitego wyłoni się ich 
wolność.

Degradacja oficerów Hiszpanji. Spowodu ostat­
niego buntu oficerów artyleryjnych w Hiszpanji została 
na nowy wyrok sądu wojennego z degradowanych 4 
pułkowników i 3 podpułkowników 12 majorów, 18 ka 
pitanów, 5 poruczników.

Spotkanie Chamberlaina z Mussolinim nastąpiło 
w Livorno i trwało kilka godzin. Rozmowa toczyła

Sejm zdobył się na stanowcze słowo. . Mimo po 
gróźek, używanych zawsze przez , nowych“ ludzi wo­
bec sejmu, podczas obrad nad zmianami senackiemi 
budżetu, sejm olbrzymią większością głosow odrzucił 
budżet. Jak dalej donoszą, p. Piłsudski chciał wobec 
tego natychmiast rozwiązać sejm. Oparło się temu 
jednakże 4 ministrów o poczuciu obywatelskiem i po 
dało się do dymisji. Wskutek tego późną nocą zabrał 
się p. Piłsudski wraz z p. Bartlem do poszukiwania 
4 ministrów, ażeby skompletować rząd i doprowadzić 
do rozpędzenia sejmu. — Tak oto wygląda sprawa 
 -z 12 maja we właści ״odrodzenia i sanacji moralnej״
wem świetle.

Dalsze wypadki budzą ogromne zainteresowanie.
Wielkie zaniepokojenie w Warszawie wywołało 

ujawnienie układu rosyjsko litewskiego w sprawie przy­
znania przez bolszewików Wilna Litwinom, o czem 
swego czasu pisaliśmy i o czem teraz dowiedziano się 
i w Warszawie. Podobno wskutek tego rokowania 
bolszewicko polskie w sprawie podobnego układu zo 
stały zerwane, Ciekawe, że w obecnej chwili niema 
w Moskwie posła polskiego a w Warszawie ministra 
spraw zagranicznych, który jeszcze upaja się „zwy 
clęstwem" genewskiem.

Francja przestrzega. Francuskie koła polityczne 
podkreślają zbieg okoliczności, iż podpisanie traktaku 
sowiecko litewskiego nastąpiła w chwili, gdy Polska 
przeżywa kryzys wewnętrzno polityczny.

Poźądanem by było, by kryzys ten został jaknaj 
szybciej rozwiązany, chociażby drogą rozwiązania sej 
mu przez Prezydenta, albowiem traktat sowiecko litewski 
zawiera niewątpliwie dodatkowe klauzule wojskowe, na 
które rząd polski musi zwrócić najbaczniejszą uwagę

Dodać jednak wypada, że rozwiązanie sejmu nie 
jest rozwiązaniem przesilenia, lecz jego zaognieniem 
i przewleczeniem.

Generał Malczewski został jak donoszą, zwolniony 
z tego powodu, że domagała się tego podobno Francja, 
Anglja i nuncjusz papieski.

Zjazd filomatów pomorskich w Toruniu. W 
dniu 20 września br. jako 25-tą rocznicę słynnego

Protest przeciw Krzywdom mniejszości 
w Niemczech.

Poseł na sejm pruski p. Jan Baczęwski, wniósł 
następujący protest:

W pruskiej radzie państwa wypowiedziane zostało 
w dniu 19 lipca 1926 r. oświadczenie, że dla celów 
osadniczych wchodzą w rachubę tylko obywatele po­
chodzenia niemieckiego. Pan nadprezydent prowincji 
górnośląskiej wysłał w dn. 9. IV. 1925 r. rozporządze­
nie „ściśle tajne“ O. P. 111.3. nr. 799, w którem nakazał 
landratom pod ich osobistą odpowiedzialnością dbać, 
by obywatele należący do mniejszości polskiej nie 
nabyli ani jednego kawałka ziemi. Panowie nadprezy- 
denci innych prowincvj zdają się iść za tym samym 
przykładem. Na wszystkich terenach Prus zamieszka 
łych przez mniejszości narodowe osadnictwo w rzeczy­
wistości używane i nadużywane jest dla celów germa- 
nizacyjnych. Postanowienia ustawy państwowej o 
osiedleniu się z 11. VIII. 1919 roku i obwieszczenie 
o obrocie posiadłościami* rolnemł z 15, III. 1918 roku 
wykładane są i stosowane stale na niekorzyść mniej­
szości i obywatelom polskim, z danych powiatów, 
pragnącym nabyć ziemię, udziela się stale odmowy 
z przyczyn pozornych.

W Wielkiej Dąbrówce pow. Międzyrzeckiego np. 
odmówił landrat Tomaszowi Błochowi, członkowi 
mniejszości pozwolenia na nabycie gruntu, motywując 
odmowę Jem, że tranzakcja jest pozorną, ponieważ 
pieniądze ma dać ojciec kupującego.
? |  [W Szkicu pow. Złotowskiego odrzucono wszystkie 
20 zgłoszeń obywateli mniejszości polskiej, którzy 
chcieli nabyć grunt przy parcelacji, przeprowadzonej 
przez Kulturamt w Pile, uzasadniając odmowę tem że 
robotnicy i rzemieślnicy nie mogą być uwzględnieni. 
Robotnicy i rzemieślnicy niemieccy natomiast otrzymali 
tam grunta aż do 20 morgów obszaru na głowę.

W Makowie, Szonowicach, Łubowicach, Sierotach, 
Krzyżówkach itd. na Górnym Śląsku zgłoszenia oby 
wateli mniejszości polskiej zostały załatwione odmownie 
z uzasadnieniem, że z powodu nieposiadania przez 
nich własnych budynków mieszkalnych i gospodarczych 
prawa do nabycia ziemi przyznać im nie można. 
Niemcy jednakże, którzy również nie mieli żadnych 
budynków mieszkalnych, ani gospodarczych, zostali 
obficie obdzieleni ziemią. Radca regencyjny, Nowak,

• naczelnik Kulturamtu w Raciborzu, niejednokrotnie 
oświadczył, że obywatele, należący do mniejszości pol­
skiej, nie mogą otrzymać żadnych działek osiedleń 
czych, Oświadczenie to radcy Nowaka zmuszony był 
poświadczyć urzędowo pismem z dn. 23 kwietnia 25 r, 
Iii. Gen. 13. Ratibor. prezydent krajowego Kulturamtu 
we Wrocłowlu. Pomimo to p. Nowak wykonywa w 
dalszym ciągu bez przeszkód swoje praktyki, krzyw­
dzące obywateli mniejszości. Przy pomocy takiego 
samego jednolitego systemu usiłuje się także i w innych 
częściach Prus usuwać obywateli mniejszościowych z 
domu i roli. Między in. praktykuje się to zapomocą 
przymusowego wypisywania zabezpieczeń hipotecznych 
na zapadłe podatki, lub odnawiania kredytu.

Zapytuję więc rząd:
1) Czy gotów jest poddać rewizji wszystkie do­

tychczasowe zgłoszenia o kupno ziemi, złożone przez 
obywateli mniejszości i udzielić im dodatkowych po­
zwoleń ?

Co zamierza rząd uczynić, aby na przyszłość 
przeszkodzić upośledzeniu mniejszości w sprawach 
osadniczych przez pruskie landraty i kuluramty ?

Jakie jest stanowisko rządu wobec oświadczenia, 
złożonego na pruskiej radzie państwa w dniuJ9 lipca 
1926 r. i wobec ściśle tajnego rozporządzenia nadpre- 
zydenta prowincji górnośląskiej O. P. III 3. Nr. 799 
z dnia 9 kwietnia 1925 r.

2) Czy rząd gotów jest przenieść natychmiast radcę 
Nowaka w Raciborzu z terenu o ludności mieszanej ?

H
a d o n io s ł e  w y d a r z e n ia  zanosi się w tych dniach! m  

Stoimy w przededniu wielkich wypad- ■  
kówi Wybory stoją przededrzwiami! 9  
Kto dotąd nie zaabonował „Dziennika 
Pomorsk.“ niech to uczyni niezwłocznie! 9

Nowa sytuacja w Warszawie.
Sejm olbrzymią większością głosów odrzucił budżet. — Piłsudski chciałby rozwiązać 

sejm, ale ma buut 4 ministrów. — W poszukiwaniu za nowymi ministrami.
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Przeniesienie urzędników 
policyjnych Pomorzan.

Swego czasu doniosło .Słowo Pomorskie״ o 
zamiarze przeniesienia 150 urzędników policji z Po­
morza do innych dzielnic a przeważnie na kresy 
wschodnie, o czem zresztą i nas informowano i prze­
ciw czemu zaprotestował senator ks. Bolt w komisji 
budżetowej senatu. Nato odezwał się jakby przysłowiowe 
nożyce ״II. Kurjer Codzienny״ przynosząc inspirowane 
oficjalnie zaprzeczenie naszej wiadomości. Zaprzeczę - 
nie to powtórzyło i A. W. jednakowoż ,Głos Robot­
nika“ potwierdził wyraźnie tę wiadomość, jak następuje. ^

 “Słowo Pomorskie״ Przed kilku dniami doniosło״
jakoby z Okręgu XII Policji Państwowej (Pomorskiego) 
miało być przesadzonych 150 posterunkowych i wy­
słanych do województw wschodnich Rzplitej. W oneg* 
dajszym n rze ״II. Kurjera Krak.“ co prawda zaprzecza 
się tym pogłoskom.

Z wiarogodnych stron donoszą nam, że pogłoska 
ta jednakowoż jest prawdziwą. Nie chcemy wchodzić 
w kompetencje władz państwowych i dyktować im — 
tak jak to czynią inni — że tych a tych kategoryj 
pracowników, nie wolno im ruszać, że tak a tak po­
winny postępować. Jesteśmy jednak zdania, że prze­
siedlanie urzędników — i do tego w tak poważnych 
partjach —■ z jednego krańca Rzeczypospolitej na 
drugi musi mieć swoje poważne przyczyny. Nie może 
to być podyktowane jakiemś widzimisię tego czy 
innego naczelnika w min. spr. wewnętrznych, bo 
przesiedlenie urzędnika — to pewnego rodzaju kara 
dla przesiedlonych, z wyjątkiem oczywiście posyłania 
kogoś na wyższe stanowisko.

Ile  k o n tu je  przen iesien ie urzędnika.
Urzędowi sanatorzy moralni, przenosząc urzędni­

ków masami, nie zdają sobie chyba sprawy z kosztów, 
które pociągają za sobą zmiany miejsc służbowych. ■ 
Tak np. tylko przeniesienie prostego posterunkowego 
kosztuje 200 złotych, które płaci skarb państwa.

fl&onuide Dziennik Pomorski

Księżniczka szwedzka Astryda 
z narzeczonym, belgijskim następca 

tronu ks. Leopoldem. -

pomiędzy Rzeczypospolitą a Łotwą. Osiągnięcie po­
rozumienia w tej kwestji wpłynie niezawodnie na oźy 
wienie obrotu towarowego z rynkiem łotewskim, zao­
patrującym się u nas w cały szereg artykułów spożyw­
czych, przemysłu maszynowego i metalowego.

Polska spłaca długi.
Bank Polski spłacił w drugiej dekadzie września 

ok. 2 miljony dolarów jako raty i procenta od zobo­
wiązań zagranicznych.
P odw yższenie staw ek postojow ego  

na kolojaeb.
Z dniem 15 września br. została podwyższona 

stawka postojowego na kolejach Dyrekcji Katowickiej 
o 200 proc., czyli do normy trzykrotnie wyższej w 
stosunku do stawek taryfowych. Zarządzenie to zo­
stało wywołane zwiększonym ruchem towarowym i po­
łączonym z tym brakiem wagonów.

Im port z iem niaków .
Jak wiadomo, rynek austrjacki pochłania rocznie 

olbrzymie ilości tego produktu, Polska jednakowoż 
nie zalicza się do generalnych dostawców ziemniaków, 
aczkolwiek posiada po temu wszelkie warunki. To 
niepomyślne zjawisko przypisać należy brakowi zau­
fania austrjacklch odbiorców, którzy kilkakrotnie za 
wiedli się na solidności polskich dostawców otrzymując 
towar źle sortowany i na wpół zmarznięty. Leży 
zatem w interesie polskich eksporterów, aby w zrozu­
mieniu korzyści handlu z Austrją postarali się o na­
prawę tej dla nas niekorzystnej opinji. 
K ontyngenty na p rzyw óz towarów  

zakazanych ,
Nowe kontyngenty zostały ustalone na przywóz 

towarów zakazanych na miesiąc listopad i grudzień 
br. Wnioski zaopatrzone w faktury oraz w opłaty 
stemplowe i administracyjną, należy składać do Izby 
Przemysłowo-Handlowej w Grudziądzu najpóźniej do 
dnia 4 października br.

Równocześnie przypomina się, że z dniem tym 
wygasa termin składania wniosków w sprawie przy­
wozu pomarańcz z Włoch.

J e d n o lite  opłaty od protestów  
w eksli.

Wielka rozmaitość opłat rejentalnych na terenie 
Rzeczypospolitej, związanych z protestowaniem weksli 
wytwarza szereg nieporozumień i trudności w życiu 
gospodarczem, szczególnie dlatego że obrót wekslowy 
nie znosi różnic terytorjalnych.

W najbliższych dniach ma być ukończona praca 
nad projektem*jednolitego uregulowania opłat rejental 
nych, który natychmiast wejdzie pod obrady rady 
ministrów.

8,94 z', ot. 
43,66 zlot 

173,25 złot
213,80 ״

B ank P o lsk i p łacił
dnia 30 września 1926 r.

Dola?
Funt szterling 
109 guld. f££
100 rmk.

Giełda aboźowa.
30. września 1926 r.

kg. 34,00—35,00 zł
46,75—00,00 zł
51,75—00,00 zł.9 53,25—00,00 zł.m 69,50—71,50 zł.tl 30,50—33,50 zł.n 25,50—27,50 zł.9 00,00—22,00 zł.
21 50 -22,00 zł

-6 ,2 0  zł.
5,10—5,30 zł.

Żyto 100
Pszenica
Mąka żytnia 70 proc. ״

ę " 65 » »
.pszenna 65 proc ״ 9

Jęczmień browar. f>
Owies yf
Ospa żyt. «
Ospa pszenna 1»
Ziemiaki jadalne

fabryczne ״

Przygotowania wojenne w Prusach Wschodnich. 
Wśród młodzieży niemieckiej po miastach i wsiach 
Prus Wschodnich panuje silna agitacja za wstępowa 
niem do organizacyj wojskowych. Agitatorzy używają 
wszystkich sposobów aby zachęcić młodzież do wstę 
powania do szeregu tych organizacji, w celach ćwi­
czenia się w strzelaniu, nie tając się z tem, że chodzi 
o organizowanie przyszłych kadr wojskowych na ewen­
tualność wojny z Polską.

W Zakopanem spadł w górach obfity śnieg po­
krywając grubą warstwą nawet szczyty bliższe, jak 
Giewont, Czerwone Wirchy, Kasprowy, i Halę Gąsie­
nicową. W związku z tem zaznaczyło się znaczne 
obniżenie temperatury,

W Łodzi ma wybuchnąć czy już wybuchł strejk 
generalny.

Drobne (Wiadomości z Polski I ze siolatii.
Żydzi nie wierzą w Boga, lecz w Belzebuba. 

Redaktor odpowiedzialny .Hasia Narodowego“ Jan 
Kozicki stawał przed sądem przysięgłych w Krakowie, 
oskarżony, że umieścił w swem piśmie artykuł ״Dwa 
pytania“, w którem zastanawiając się nad pytaniem, 
czy żydzi wierzą w Boga, dochodzi do konkluzji, że 
żydzi w Boga nie wierzą i nigdy w Niego nie wierzyli 
gdyż istota, którą czczą jako Boga, jest istotą pośled 
nego gatunku — szatanem. Na poparcie tego swego 
zdania, autor artykułu, powołując się na święte księgi 
żydowskie, przedstawia Boga, czczonego przez żydów 
jako istotę, która mści się i nakazuje żydom krzywo 
przysięgać i oszukiwać, która błogosławi rajfurstwu 
i handlowi żywym towarem, zdradzie, przekupstwu i 
lichwie. Na tej podstawie określa Go artykuł, nawet 
nie jako djabła wyższego rzędu, ale jako jednego z 
ciurów piekielnych, jako jakiegoś wywłokę ambitnego 
1 próżnego, jako Belzebuba najpaskudniejszego z plu 
gawców przedpiekla. W końcu zarzuca autor żydom, 
że żyjąc wśród innych narodów, ukrywając się z tem, 
że są wyznawcami Belzebuba i dlatego nazywają go 
wobec świata swoim Bogiem. Przez ogłoszenie tego 
artykułu red. Kozicki dopuścił się obrazy religji.

Sąd przysięgłych po przeprowadzeniu rozprawy 
uwolnił oskarżonego redaktora Kozickiego od winy 
i kary.

Sprawy Gospodarcze.
Z alesien ie zaświadczeń w a lu to w y c h  
d la  towarów w yw ożonych  do W . M, 

Gdańska.
Wprowadzone na sezon letniskowy utrudnienia przy 

wywozie towarów do Gdańska koleją lub też rzeką 
Wisłą i polegające na tem, że przewóz tych towarów 
odbywać się mógł za zaświadczeniami walutowemi, 
zostały zniesione z dniem 15 września br.
L isty zastaw n e B an k u  Rolnego serji 1, 
przyjmowane są na poczet podatku majątkowngo po 
kursie 140 za 100 nominalnych; pozatem listy Za­
stawne To w. Kredyt. Ziem. w Warszawie, we Lwowie 
1 Wileńskiego Banku Ziemskiego również mogą być 
wnoszone na poczet tego podatku po kursie 725 złot. 
za 100 dolarów nominalnej wartości powyższych listów.

N ow e połączenie k o le jow e  
z zagranicą.

W bież. miesiącu odbyła się w Ministerstwie Kolei 
konferencja polsko łotewska, celem uregulowania bez­
pośredniego ruchu osobowego i towarowego, konie 
czności przeładowania towarów na stacjach granicznych

Maurycy włożył list do koperty i zaadresował • 
 ,Jaśnie Wielmożnemu Hrabiemu Iwanowi Smoiłowi״
u pana de Gibray, 129, ulica Regne, Paryż“.

— Już sam ten adres wystarcza do odwrócenia 
podejrzeń, jeśli mu się nasuną — rzekł młodzieniec.

— Czy pocztą prześlisz ten list ? — zapytał Lar- 
tigues.

— Nie. Jeden z was jutro poślę go przez po­
słańca.

— To ja poślę — rzekł mniemany kapitan.
I rozstali się trzej wspólnicy.
Maurycy powrócił do domu. Rzekomy opat po­

szedł na ulicę Berangera. Zamierzał podczas nocy 
przebrać papiery i schować je w pewnym miejscu, 
Kostjumów swoich nie chciał zostawić dla policji, któ­
ra niezawodnieby je znalazła przy rewizji. Biednego 
bulończyka, otrutego kwasem pruskim wyniesiono na 
ulicę.

Verdier włożył ubrania, peruki i papiery do trzech 
dużych kufrów, na których wypisane było na przykle­
jonych papierkach: ״Londyn. Pozostawić na stacji 
do zażądania“. 4

Zrana Verdier poszedł powiedzieć odźwiernemu, 
że wyjeżdża. W kilka minut później odesłał kufry, 
pozosatwiwszy ze wszystkich ubrań tylko trzy kostjumy, 
panów Merchais. Martina i opata Merissa. Kufry 
zapisane zostały na kolej pod zmyślonem nazwiskiem 
jakiegoś artysty dramatycznego jadącego do Londynu. 
Przedsięwziąwszy tę ostróżność, Verdier wrócił do do­
mu, przywdział ubranie opata, które wydawało mu 
się najbezpieczniejszem i udał się na ulicę Surennes.

W poniedziałek naczelnik policji śledczej wydał roz­
kazy. Cała dzielnica przedmieścia św. Honorego oddana 
została pod dozór agentów, przebranych po cywilnemu־, 
którzy przechadzali się po ulicach z dobroduszną miną, 
ale z nadstawionemi uszami ł natężonym wzrokiem

(Ciąg dalszy nastąpi).

pragnie z nim pomówić z hrabią o Marjł Bressoles 
i Albercie de Gibray.

— Jakiej uwagi ?
— List podaje nazwisko i adres. Jeżeli hrabia 

list zostawi w swem mieszkaniu, znajdą go później, 
gdy Rosjanin zniknie, przyjdą więc tym śladem do 
Marchais pod nr. 41 na bulwarze Tempie, wpakują 
się do mnie i krach I

— Hrabia nie zostawi list w mieszkaniu — za- 
przeczył Maurycy.

— A skądże możesz wiedzieć ?
— Wiedzieć nie wiem, ale jestem pewny. — 

Idąc na schadzkę, Iwan weźmie z sobą list, bojąc się, 
czy nie zapomni adresu lub nazwiska. Zdaje się, że 
to bardzo logiczne.

— Dobrze. Ale...
— Co za ale ?
— List nie napisany jest charakterem Symeony, 

a może hrabia zna jej pismo, w takim razie będzie 
miał się na ostróźności.

­ ס מ  w liście jedno tylko widzieć będzie — 
szczęści Alberta i Marji — żywo odparł Maurycy. —
0  nlczem Innem nie będzie myślał. A choćby na 
wet znał charakter pisma Symeony, nie może podej 
rzywać zasadzki, bo nie przypuszcza nawet, żeśmy 
odkryli jego tajemnicę. Taki mój wniosek. Zaraz po 
zabiciu hrabiego opuść swe podwójne mieszkanie, 
zabierając co kosztowniejsze, oraz wszystkie papiery
1 nie wracaj. Przypuśćmy, że hrabia zostawi nawet 
list w domu, przypuśćmy, że nawet weźnie kogo z so* 
bą, to cóż stąd ?

— Po zabiciu nic łatwiejszego, jak uciec, bo nikt 
nie wie o łączności między dwoma mieszkaniami 
a gdyby się nawet dowiedziano, kapitan Van Broke 
będzie już daleko.

— Niech się stanie, co się ma stać 1 — rzekł 
Yerdier. — Poślij list I

Tajemnico Muca.
Powieść z życia francuskiego.

192) --------------
— Pomyśl tylko — zawołał Verdier — że list 

wpaść może do rąk trzeciej osoby, a wtedy ślad łatwy 
będzie do odszukania.

— Nie, bo hrabia niezawodnie list zachowa przy 
sobie.

— Nie rozumiem, dla czego
— Zaraz się wytłomaczę, gdy napiszę.
Syn Aime Joubert usiadł przy biurku kapitana, 

wziął arkusz papieru i denkiem podłużnem pismem, 
które na pierwszy rzut oka możnaby wziąć za kobiece, 
skreślił następujące wyrazy :

!Panie hrabio״
Racz pan pofatygować się wieczorem we wtorek 

punkt o jedenastej do pana Marchais, na bulwarze 
Tempie, pod nr. 41. Jeśli ośmielam się wyznaczyć 
panu tę schadzkę to dla tego, że chodzi tu o szczęś­
cie pana Alberta i panny Marji. — Ważne nowiny 
mam dla pana, a mogę powiadomić tylko ustnie. 
Okoliczności odemnie niezależne, nie pozwalają mi 
widzieć się z panem u p. Gabrjela Servais, jak ostat­
nim razem. Przyjm, panie hrabio, zapewnienie sza­
cunku. Symeona.

L ist był skończony. Maurycy podał go Verdierowi.
— To odda hrabiego w twe ręce bezbronnego 

— rzekł.
Verdier w ii\\ list i prz eczytał go na głos.
— Doskonale I — wykrzyknął Lartigues. — Bar 

dzo sprytnie. List hrabiego Iwana, znaleziony w po­
doju Symeony daje prawo Symeonie w ten sposób 
isać, A nie ma w tem nic nieprawdopodobnego, że
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Wiadomości z Tucholi i okolicy.
Wydziału Powiatowego, powzięcie do wiadomości spra­
wozdania administracyjnego za rek 1925, ustalenie 
dyjet dła członków sejmiku i wydziału powiatowego 
wydelegowanych poza powiat, uchwalenie pobierania 
podatków komunalnych do podatków państwowych na 
rok 1927, uznanie waloryzacji pożyczek dokonanych 
w Pow. Kasie Oszczędności również uchwalone zostały. 
Nastąpiła sprawa odszkodowania p. Jandera, za­
mieszkałego obecnie w Berlinie, który zażądał w 
roku 1913 za 8 mórg ziemi zużytej pod tor kole­
jowy Tuchola—Pruszcz, cirka 200.000 marek w złocie. 
Powyższemu żądaniu przeciwstawił się ówczesny 
 dowodząc, że w myśl żądań p. J pokłady ״Kreistag״
gliny, które uważa jako drogocenne nadające się do 
wyrobów japońskiej porcelany, nie mają tej wartości, 
spowodował przybycie na miejsce rzeczoznawców którzy 
orzekli, że gliny tej zużyć nie można nawet do naj­
pośledniejszej jakości cegieł. Po dłuższej dyskusji 
nad sprawą tą postawiono wnioski które mogły mieć 
katastrofalne następstwa dla powiatu. Powyższym 
zapobiegł swemi kilkakrotnemi wyjaśnieniami p. Feliks 
Gumiński. Ostatecznie postanowiono w myśl wniosku 
p. G. popartym i przez Innych zaproponować p. J. 
ugodę do zapłacenia, wziąwszy za podstawę orzecze­
nie rzeczoznawców Izby Rolniczej.

Pod koniec obrad zgłosił p. Banaszak interpelację 
w sprawie podatków drogowych, przemysłowych i In­
nych które zostały przez p. Starostę w odpowiedni 
sposob sprostowane na co się ostatecznie interpe­
lanci zgodzili, poczem p. Starosta Tollik o godz. 15.45 
zebranie solwował.

— P osiedzenie Sejmiku pow iatow ego. Na
posiedzenie Sejmiku powiatowego, które odbyło się 
dnia 28 bm. w salce starostwa zebrał się komplet 25 
posłów powiatowych. Porządek obrał był dość obszerny 
1:o też p. starosta Tollik punktualnie o godz. 13 tej 
zagaił zebranie i pod jego umiejętnem przewodnictwem 
obrady postępowały raźno naprzód.

Na samym wstępie przystąpiono do głosowania 
nad zarządem Pow. Kasy Oszczęd. którego wyboru 
dokonano. Zgłoszono 2 listy z której przeforsowana 
została lista t . z następującemi kandydatami; Ry 
tlewski Jan Śliwice, Jaśtak Jakób Cekcyn, Rakowski 
St. Żalno i Spica Aloizy Tuchola. Na zastępców 
zostali wybrani Fritza Jan Huta, Banaszak Nikodem 
Bysław. Przeciw powyższemu wyborowi zgłosił p. Priil 
orotest uzasadniając, że członkiem zarządu nie może 
pyć dłużnik tej samej instytucji. Następnie omawiano 
kupno walca parowego do budowli dróg które to 
uskuteczni Wydział Powiatowy.

Dłuższy czas zajęła sprawa wydzierżawienie rakami, 
którą obecnie w rękach p. Nakielsklego uważa się 
jako nieodpowiednią. P. Dr. Prais uzasadnia że p. N. 
nie przestrzega odnośnych przepisów co spowodować 
może daleko idące następstwa, j. n. zarazy u bydła, 
rozpowszechnienie wścieklizny itp. Po przedyskuto* 
waniu sprawy uchwalono kilku poprawek do przedło­
żonego statutu w myśl wniosków pp. Górskiego Gu- 
mińskiego i innych. Statut uchwalono jednogłośnie.

Inne sprawy jak: proponowanie kandydata na 
wójta obwód Radzim, uzupełnienie statutu urzędników

— (Ks. Brejski pozostaje). Kurja Biskupia z po­
wodu owocnej pracy ks. Brejskiego pozostawia go 
nadal w Grudziądzu. Wiadomość o przeniesieniu ks. 
Brejskiego z Orudziądza do Gdyni okazała się przed­
wczesna.

Chełmża. (Wdowa otrzymała 100.000 złotych.( 
Zgon śp. dr Jacobsona, dyrektora cukrowni chełmżyń 
skiej, który padł ze zbrodniczej ręki, pobudził wśród 
szerokiego ogółu zainteresowanie kwestją ubezpiecze­
nia życia. Jak się dowiadujemy, śp. dr. Jaco­
bson był ubezpieczony w banku wzajemnych ubez­
pieczeń ״Vesta״, który wypłacił wdowie po zmarłym 
kwotę 100 tysięcy złotych jako premję ubezpiecze­
niową.

N ow e. (Żelazne wesele.) Ubiegłej środy obcho­
dzili małżonkowie Potracowie 65 letni jubileusz pożycia 
małżeńskiego. Oboje liczą po 89 lat. Grono obywateli 
tutejszych z księdzem proboszczem i burmistrzem skła­
dało staruszkom życzenia. Ks. proboszcz wręczył 
jubilatom 100 zł od Najprzew. Ks. Biskupa. Także 
starostwo krajowe i starostwo świeckie nadesłały datki 
pieniężne. Od miasta odebrali 2 metry drzewa, 2 
klafty torfu, 10 ctr. kartofli, wielki kosz różnych rzeczy 
i 100 zł. Gdy kapela staruszkom przed domem zagrała 
popłakali się oboje. Staruszek z płaczem odezwał się 
do swej żony: ,Starał będzie trzeba muzykantom ze 
dwa złote dać״. ,Nie potrzeba״, powiada burmistrz, 
*obywatele to zapłacą“.

Jubilatom ״Szczęść Boże*.

Z dalszych stron.
Poznań. (Ceny maksymalne) Uchwałą Magi- 

gistratu obniżono ceny maksymalne o 20 groszy na 
kilogramie mięsa, a o 2 grosze na kg. chleba.

C z ęsto ch o w a . (Echa cudu). Obecnie przybywa 
zaświadczenie pisemne o cudzie, jakiego doznała ubieg­
łego lata tamże mieszkanka Łodzi, Józefa Muraszewska, 
która według opinji lekarza była nieuleczalną. *Od tej 
chwili — jak zeznaje chora — zaczęło się moje po­
wolne konanie; przewieziono mnie do Częstochowy, 
do zakładu.“ Tutaj to M. blisko przez rok męczyła się, 
błagając Boga albo o zdrowie albo o śmierć. Idąc 
jednak za poradą swego spowiednika, zaprzestała pro­
sić o śmierć, a ponowiła modły o wyzdrowienie. 
Wreszcie w początkach lipca br,, słuchając Mszy św. 
w kaplicy Matki Boskiej Częstochowskiej, została nagle 
t. j. w cudowny sposób uzdrowioną zupełnie. W ze­
znaniu pisemnem Muraszewska powołuje się na świad­
ków tego cudu i lekarzy.

Polski wyjaśnia, że rysunki, tekst, podpisy i wymiary 
obrazu biletów tych są takie śame jak biletów II emisji 
A, różnią się tylko tern, że wykonane zostały na pa­
pierze białym, lekko rypsowym, takim samym, jak 
bilety pięćdziesięciozłotowe. Pozatem litery serji 
i cyfry numeru są odmiennego kroju i większe niż na 
biletach serji A.

— Kino Nowości. W sobotę i niedzielę wielki 
film egzotyczny w 2 serjach (12 aktów) z uroczą Ewą 
May w roli głównej p t. ״Król Madagaskarski״. Film 
odzwierciadla cały szereg awanturniczych przygód ja ­
kich doznała młoda i piękna Jola z przyjacielem jej 
Stubbsem na Madagaskarze. Same tytuły 2 serji 
„Dziewczę z za morza“ i *Sułtan Sarai-Darat* już 
zaciekawią bywalców kina.

Z Pomorza.
C zersk . (Niedbalstwo). Obecnie nadchodzą do 

Czerska liczne wagony z węglem służbowym i depu­
tatowym, które przed wyładowaniem i dalszą wysyłką 
powinny być zważone, co obecnie można uskutecznić 
dopiero w Czarnejwodzie. Tak samo wagony załado­
wane dla Czerska muszą być ważone w Czarnejwo­
dzie, przez co zwykle rozładowanie opóźnia się o całą 
dobę. To wszysto hamuje prawidłowy obieg wago­
nów. Pomimo tego szkodliwego stanu rzeczy Dyrekcja 
Gdańska z nienależytą energją przystępuje do naprawy 
tut. wagi torowej. W ostatnim czasie stan ten po* 
gorczył się jeszcze wskutek psucia się wagi w Choj­
nicach. Jak słychać opóźnia się naprawa wag wskutek 
złego wykonania zamówień części zapasowych przez 
jedną z firm niemieckich w Berlinie. Konieczna n a­
prawa wagi w Czersku, jak i w Chojnicach staje się 
wobec tego bardzo nagła.

Brus»y. (Jarmark). We wtorek, dnia 5. paźdz. 
br. odbędzie się wielki jarmark na bydło, konie i świnie.

Grudziądz. (Wielki pożar w Zalnie). W ubie­
głych dniach na majątku p. Osmanna, wybuchł nagle 
pożar i to w ten sposób, że podczas odbywających 
się tara ćwiczeń ułanów i artylerji jedna z rzuconych 
rakiet świetlnych sp dła na słomiany dach stodoły. 
Skutkiem dość silnego wiatru ogień objął szybko aż 
3 stodoły, pełne zboża, które wszystkie zgorzały. Szkoda 
jest bardzo znaczna i wynosi przeszło 100.000 zł. Na 
miejsce pożaru przybyła Straż Pożarna z Grudziądza 
i kilkanaśćie sikawek z okolicy. Akcją ratunkową 
udało się uchronić od pożaru dalsze zabudowania, 
które były mocno zagrożone.

Mlonii, Wenecja Ameryki.
Leżąca dziś w gruzach przepiękna miej­
scowość kąpielowa Miami na Florydzie, 
była drugą Wenecją. Stworzono tam 
sztuczne wyspy, a naśladownictwo posu­
nięto tak daleko, że na sztucznych legu- 
nach nawet „weneckie“ gondole pływały.
Na ilustracji — typowy obrazek z M a.ni.

i i ? ®

■Up*

K R O N I K A .
C fa o f n i e e, dnia 1 października 1926 f,

D z i ś :  Jan z Dukli, w. Reraigi, b. w. Grzegorz, b. w.
1. 10. 26. Słońca wschód 6. 1 zachód 17.37

Księżyca wschód — zachód 16 7

— O sobiste. Prezes Związku Towarzystw Ku­
pieckich na Pomorzu, p. Tadeusz Marchlewski, po 
kilkutygodn'owym pobycie zagranicą, gdzie w kilku 
krajach zwiedził odbywające się tam targi jesienne, 
powrócił do Grudziądza.

— Nabożeństwo Różańcowe. Z dniem dzi­
siejszym rozpoczyna się w farze nabożeństwo Różań­
cowe, które odbywać będzie się przez miesiąc paź­
dziernik codziennie o godz. 6,30 i 7,30 wieczorem.

— Zebranie kapłanów diecezji chełmiń 
kiej ♦,Unita»״ odbędzie się dnia 6 go października 
br. o godz. 10 przed poł. w Tczewie na salce para- 
fjalnej.

— ,Jaką powinna być rodzina“? Na temat 
powyższy wygłosi wykład na dzisiejszem zebraniu tow. 
Polek insp. szkolny p. Grochowski. Zebranie odbędzie 
się nieodwołalnie dziś wieczorem o godz. 8 w sali 
starostwą na 1 piętrze.

— O czem  m ówi się  w Chojnicach ? Z
wielką niecierpliwością czeka całe obywatelstwo Chojnic 
na nadchodzącą niedzielę, w której to zmierzyć mają 
postępy swe „Lutnia״ Chojnice i „Lutnia“ Starogard 
która przybywa do Chojnic na występy rewanżowe.
Z okazji tej, urządzony przez tutejsze tow. śpiewu Lutnia 
*Wieczór Pieśni“, stanowić będzie zrozumiałą sensację 
dla Chojnic, tembardziej że imprez tego rodzaju na 
terenie chojnickim urządzano zbyt mało. To też nic 
dziwnego, że o wieczornicy tej mówi się wszędzie 
gdzie tylko stać a zainteresowanie się dobranym pro­
gramem, który przewiduje m. i. śpiewy solowe ogólnie 
poważanej w mieście naszem p. Kwiatkowskiej i po 
łączone chóry tow. „Lutni“ Chojnice i Starogardu 
wzmaga się. Komitet, który zajął się energicznie do 
prac nad przygotowaniem wieczornicy czyni starania, 
by impreza ta de facto zasługiwała na swą nazwę,

— Zatwierdzenie radców sierot i ich  
zastępców . Na mocy ordynacji gminnej zatwier­
dził na radców sierot i ich zastępców w powiecie 
chojnickim p. starosta Popiel następujących pp. Józefa 
Kowalskiego z Moszczenicy, na zastępcę Józefa Gackę, 
gminy Moszczenica ; Karola Klencza z Kamionki na 
zastępcę obszaru leśn. dworsk. Kamionka ; Antoniego 
Weilandta ua zast. gminy Jerzmionki; Franciszka Eck- 
manna z Ostrowitego ma zastępcę Wojciecha Pażątka 
Lipińskiego gminy Ostrowite ; Jakóba Stoltmanna na 
zastępcę Jana Szycy gminy Zapceń; Józefa Bonina 
na zastępcę gminy Nowydwór; Władysława Łukowi 
cza, na zastępcę Jana Redwantza na obw. dw. Blum 
feld ; Michała Murawskiego, na zastępcę Tomasza 
Gliwieckiego gminy Stowęcin; Adama Wolszlegiera 
na zastępcę Piotra Nowińskiego obsz dworsk. Goł 
d an k i; Józefa Mitzineka, na zastępcę Antoniego Splon 
kowskiego gminy Nowawieś; Augustyna Jflhlkego, na 
zastępcę Aleksandra Rożka na obsz. dworski Kona- 
rzynki, Jana Jażdżewskiego na zast. gminy Charzykowy 
i ks. prób. Wojciecha Wilmę z Ostrowitego, na zast 
Michała Okonka z Ciechocinia gminy Ciechocin.

— W dniu 25 września br. podczas lotu zgi 
nęły następujące gołębie pocztowe Nr. Nr. 7824, 75ai 
2 3 3 4 , 728, 7 8 022 , 8824, 67122  , 2426 , 4126, 2 0 3 2 4 , 134422  
2026 , 1324, 68 322, 4326 , 64122, 3726, 7 0  422 , 56 0 2 2 , 1422, 
24221, I 626, 43822. Gołębie są własnością 1 baonu 
strzelców w Chojnicach i nie wolno przetrzymywać 
tychże. Osoby te narażają się na karę sądową.

— P rzestroga dla Innych. Niektórzy Niemcy 
dotychczas nie mogą pogodzić się z tem, że powinni 
podporządkować się władzom polskim i uznać jako 
język urzędowy, język polski. Wypadek podobny miał 
miejsce w pobliskim Charzykowle gdzie Niemiec W. 
odmówił przyjęcia pisma urzędowego od tamtejszego 
sołtysa, tłomacząc się tem, źe czytać po polsku nie 
umie wobec czego listu nie przyjmuje.

Sprawa ta jednak w oku mgnieniu dotarła do 
miejscowego urzędu policyjnego gdzie natychmiast 
zainteresowano się nią bliżej, poczem przekazano ją 
właściwej władzy sądowej, która niewątpliwie pouczy 
danego Niemca o tem, że język urzędowy w Polsce 
jest i będzie język polski, do którego bezwzględnie 
przyzwyczaić musza się i — Niemcy.

— Godsiny służbow e Urzędu Celnego w  
Władysławku. Urząd celny drogowy Władysławek 
ustalił godziny służbowe od 1. października 1926 r. 
następująco: w dni powszednie od godz. 8—16, zaś 
w niedziele i święta od godz 8—13.

— Baczność bezrobotn i! Rekrutacja robo 
tników do Francji — do górnictwa, węgla i rudy że­
laznej — odbędzie się 5 października br. w Państwo 
wym Urzędzie Pośrednictwa Pracy w Tczewie.

Chętni na wyjazd winni przedłoźjć: 1. wykaz 
osobisty z fotografją i książeczką wojskową, 2. męż­
czyźni w wieku poborowym od 18 do 26 pozwolenie 
z P. K. U.

— Fałszyw e pięciozłotówki. Od jakiegoś czasu 
zauważono prawie we wszystkich miastach Pomorza 
fałszywe 5 cio złotówki. W ostatnich dniach skonfisko 
wano w Grudziądzu kilkanaście sztuk fałszywych pięcio 
złotówek które, jak się dowiadujemy, przywieziono tu 
z  Warszawy.

— Nowe b a n k n o ty  d w u d z ie s to z ło to w e  
Bank Polski wypuszcza w tych dniach w obieg bilety 
bankowe dwudziestozłotowe II emisji B. z datą 15 
lipca 1924 r. Dla unikuięcia nieporozumień Bank
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Papieża, przebieg jego działalności duszpasterskiej I 
dyplomatycznej, w szczególności zaś długi rozdział 
ma być poświęcony pobytowi Papieża w Polsce w 
charakterze nuncjusza papieskiego w Warszawie.

Plaga pcheł w Paryża. Oddzielny artykuł 
niezwykłemu zjawisku poświęca mianowicie ״Temps״ 
Inwazji pcheł, dającej odczuwać się nieznośnie pary- 
źanom nietylko w lokalach publiczycb, ale także w 
autobusach, wagonach kolejowych, dorożkach itd. 
Dziennik zaznacza, że wbrew twierdzeniom badaczów 
zwierząt pasorzytnlczych i weterynarzy, jakoby pchły 
psie i kocie nie trzymały się człowieka, pchły, będące 
obecnie plagą stolicy Francji, należą właśnie do ga­
tunku drobnych pcheł zwierzęcych.

— Tow. śpiewu „Lutnia״. Dziś w piątek odbę- 
dzle się lekcja śpiewu dla chóru mieszanego o godz. 
8, zaś dla chóru męskiego o godz, 9 wlecz, na sali p*. 
Januszewskiego. O przybycie kompletne prosi

Dyrygent.
Lubnia.

Zebranie miesięczne Tow. Glmnast. „Sokół“ w 
Lubni odbędzie się w niedzielę dnia 3 października 
br. o godż. 4־tej po południu w lokalu zebrań u 
druh. Turowskiego

O kompletne zebranie członków, jako 1 sympaty­
ków Tow. prosi Zarząd.

Silno.
— Zebranie miesięczne tut. Tow. Ośw. odbędzie

się w niedzielę 3. 10. po nabożeństwie o godzinie 
9 tej na sali p. Janoszka. Przewodniczący.

KoMee esęś ti redakcyjnej.
Redaktor odpowiedzialny: P a  w e t  K a b z uj> o w s k i. 
Drukiem i nakładem drukami „Dziennika Pomorakiegs,״ 

w Chojnicach.

7. 10. Radzyń powiat Grudziądz kr. k. b., Toruń 
k. b., Warlubie powiat Swiecie kr. k. b., Wejherowo 
kr. k. b., Zblewo powiat Starogard kr. k. b ,
* j 8. 10. Gniew k. b., Kiełpino powiat Kartuzy 
kr. k. b.,

11. 10. Nowemiasto powiat Lubawa kr. k. b..
12. 10. Czersk powiat Chojnice k. b., Działdowo 

k. b,, Kiełpiny powiat Lubawa kr. k. b., Nieżywięć 
powiat Brodnica kr. k. b., Sąpólno kr. k. b.

13. 10. Cekcyn powiat Tuchola kr. k. b., Kartuzy 
k. b., Śliwice powiat Tuchola kr. k. b.

14. 10. Łasin powiat Grudziądz kr. k. b., Stara 
Kiszewa powiat Kościerzyna św.

19. 10. Dziemniany pow. Kościerzyna kr. k. b., 
Górzno pow. Brodnica k. b. św., Gruczno powiat 
Swiecie kr. k. b., Kościerzyna k. b. św.

20. 10. Chełmża powiat Toruń k. b., Kurzę­
tnik powiat Lubawa k. b , Pelplin powiat Tczew kr., 
Skarszewy powiat Kościerzyna k. b., Szymbork powiat 
Kartuzy kr. k. b., Płośnica powiat Działdowo k. b.

21. 10. Kamień powiat Sępólno kr, k, b., Osie 
powiat Swiecie kr. k. b.

26. 10. Leśna powiat Chojnice kr. k. b.. Pogód 
kł powiat Kościerzyna kr. k. b. św , Strzepcz powiat 
Wejherowo kr. k. b.

* 27. 10. Starogard k, b. św.
28 10. Nowe powiat Swiecie kr. k. b.
29. 10. Chełmno k. b.

Rezmaitcści.
P am iętn ik i O jca św. Z Rzymu donoszą, iż 

Papież Pius XI. pisze pamiętniki, które w niedługim 
czasie ukażą się w druku. Pamiętniki wydane będą 
pod cywilnem nazwiskiem Papieża, który jak wiadomo, 
nazywa się Achilles Ratti Przy pisaniu pamiętników 
Papież posługuje się notatkami, które codziennie pisał 
w swoim diarjuszu. Pamiętniki obejmą całe życie

Gdańsk. (Tyfus) Wobec pojawienia się epi- 
detnji tyfusu na Pomorzu „Danziger Zeitung“ dowia­
duje się z wydziału zdrowia, że Gdańskowi nie gros> 
niebezpieczeństwo, ponieważ wszędzie na granicy 
urządzone są kwarantenny, pomimo to jednak zareje 
strowano w Gdańsku kilka wypadków tyfusu.

Berlin, (Zagryziona przez własnego psa) Nie­
zwykły wypadek zdarzył się w pałacu baronowej Car* 
nap Bornheim, 25 letniej, znanej w kołach towarzyskich 
ze swej piękności damy. Miała ona 3-letniego rosyj­
skiego charta, zwierzę bardzo złośliwe, które dużo już 
kłopotu sprawiało swej pani, rzucając się na ludzi w 
domu i na ulicy.

Wczoraj baronowa Burnhelm leżała jeszcze w 
łóżku, gdy niespodzianie rzucił się na nią chart i po 
czął ją zawzięcie kąsać po twarzy i w piersi. Na 
krzyk baronowej wpadła pokojówka, ale i ta nie mo­
gła dać rady rozszalałemu zwierzęciu. Dopiero poił 
cjant zwabiony z ulicy hałasem, zabił niebezpieczne 
zwierzę.

Baronową, przewieziono do sanatorjum, gdzie 
jeszcze tego samego dnia zmarła.

Jarmarki w październiku u  województwie 
pomorskim.

Bydło — b,, konie — k , świnie — św., kramny — kr.
1. 10. Grudziądz : k. b., Lidzbark, powiat Bro­

dnic k. b .‘
4. 10. Lidzbark kr.
5. 10. Brusy powiat Chojnice k. b. św., Papowo 

Biskupie powiat Toruń kr. k. b,, Skarszewy powiat 
Kościerzyna św., Skórcz pow. Starogard kr. k. b., 
Swiecie k. b., Tuchola k. b., Turza powiat Tczew kr. 
k. b., Wąbrzeźno k. b., Więcbork powiat Sępólno k. b.

6. 10. Lubawa k, b., Polskie Brzozie powiat 
Brodnica k. b., Podgórz powiat Toruń k. b„

Licytacja przymusowa
W sobotę, dnia 2. paźdz. 
o godz. 4 po poł sprzedam, 
u pani Augusty Schiilko- 
wej w Małych Chojniezkach 
najwięcej dającemu za go* 
tówkę

2 źrebięta,
1 przedziakę owsa 
1 bryczkę żółtą 
1 maneż.

Winkowski
kom. sądowy Chojnice. 2265

Licytacja przymusowa
W sobotę, dnia 2. 10. b r־ 
o godz. 10 w lokalu licy­
tacyjnym Rynek 2 sprze­
dam najwięcej dającemu za 
gotówkę

1 biurko
2 kanapy. 

MARKOWSKI,
kom. miejski. (2259)

Jutro w sobotę
od godz. 3 po poł. sprze­

daje się 2361

H a
wołowinę

R zezalnia.

Stenografji
wyucza listownie wszystkich

Instytut Stenograficzny
Warszawa, Kopernika 8. 19>

Z mieszkonlu
go Z pokoje z Kuchnia nn 

życzenie 1 z ogrodem
wydzierżawi od zaraz.

Czarnow ski
Łęg, pów. Chojnice 

ul. Dworcowa 9. 2245

Służąca
do wszelkich pracdomowych 

może się zaraz zgłosić.
Skład kolonjalny

Strzelecka 20. 225T

Pocztówki z »!dokiem
Chojnic i okolicy

poleca w wielkim wyborze
K sięgarnia

Dzlenn. Pom orskiego»

Każde oko musi być 
zwrócone

na tanie ceny
w składzie fabryki cnklerków 

„Maria” 
Chojnice

ul. Gimnazjalna 4/5 
Angowicka 30.

LohomoMln
fabrykat Garret Smilh Sons 
12 P. S. w dobrem stanie, 
którą się na żądanie w ruchu 
okaże, tanio na sprzedaż.

L. W róblewski
Brusy. 2255

Robotnice młodsze 
juk i chłopca»

do p o sy łek
przyjmuje 2258

Fotcramd
Gdańska szosa.

Każdą ilość

zalety
jak I innej zw ierzyny

kupuje po najwyższych 
cenach dziennych.

St. Lewicki
2264 telefon 109

S aie io  »edzone
fladry 

i pytlingi
nadeszły 2262

Albert Ludwig.
Poszuku ę od zaraz

ucznia.
W. SzreKenszleger,

mistrz garncarski. 
Chojnice, Ogrodowa 7.

Kucharko
bezwzględnie uczciwa i po 
rządna potrzebna od zaraz 
do dobrego dom u miejskiego 

Uwzględnia się tylko osoby 
znające dobrze kuchnię I 
mogące się wykazać dobre- 
mi świadectwami. 2247

D r .  m e d -  B .  S z r e j b e r
lek. prakt, i akuszer

osiedlił się w Brusach. |

Każdy rozsądny człowiek
zamówi sobie losy do 14 Loterji Państwowej w najbliższe 
i najdogodniejszej dla niego Kolekturze, a nie da posłuchu 
hucznym reklamom, że jakaś kolektura może być szczęś 
liwsza lub nawet najszczęśliwsza, gdyż nie kolektura 
lecz numer losu wygrywa Jest rzeczą zupełnie naturalną 
że w kolekturze o 1000 losach winno paść 10 razy tyle 
wygranych co w kolekturze o 100 losach, lecz wielkość 
kolektury nie ma absolutnie żadnego wpływu na szanse 
poszczególnych graczy. A zatem każdy czytelnik „Dzien­
nika Pomorskiego* i *Ludu Pomorskiego“ winien kupić 

swoje losy

u  kolekturze A. RunowsKIego wChoinkach
ulico Dworcowo 17■

Ceny losów : 1/4 losu 10 zł., 1/2 losu 20 z ł , 1/1 losu 40 zł. 
Wielkie szanse, małe ryzyko, gdyż co drugi los wygrywa.

Główna wygrana 500 000 zł.
Pozatem 40000 wygranych po zł 300000, 200000, 100000 
50000, 40000, 25000, 20000, 15000, 10000, 6000 i t. d.

C iągnienie I kl. w  dniach 14 i 15 paździer­
nika 1926  r . ; uprasza się jednak zamawiać jak naj 
rychlej. 2054

Domowe i kuchenne sprzęty
kotły do prania 
maszynki do mięsa 
lampy naftowe 
lampy elektr.

i korony 
towary szklane

sztuce
towary emaljowe 
towary cynkowe 
kabelki 
wanny

serwisy do kawy 
serwisy stołowe 
fajans
aparaty do palenia 

włosów  
garnitury do mycia

poleca po nadzwyczaj korzystnych cenach

Otton Rott, Chojnice, ul. GtiafisKa 6.

Gorczycę
tylko najprzedniejszej jakości 602/8

k u p u j e

Antoni Piliński, Fabr. musztardy
Bydgoszcz, Telefon 407.

Uflsszuitle u  Dzienniku Pow sIUm .

W rejestrze handlowym A. tut. Sądu Powiatowego 
zapisano pod nr. 373 firmę : Interes bielizny i garderoby 
Helena Renk Chojnice, właściciel Helena Renk

Chojnice, dnia 17 września 1926 r. 2267
Sąd Powiatowy.

Licytacja.
Celem pokrycia należności skarbowych odbędzie 

się sprzedaż licytacyjna najwięcej dającemu za gotówkę 
w O sow ie, w piątek dnia 8. X br. o godz. 10 

przed poł. przed sołectwem; zbiór dwóch mórg. kartofli 
w Brusach, w poniedziałek dnia 11. X. br. o 

godz. 12 w poł. przed sołectwem: skład desek
w Czersku, w piątek dnia 15. X. br. o godz. 11 

przed poł. w sali p. Raczkowskiego: kanapa, biurko, 
krzesła, książki i wódka, proszek do prania, mydło itp.

w Chojnicach w sobotę dnia 16. X. br. o godz 
11 w lokalu p. Jażdżewskiego pl. Jerzego nr. 5 lustra, 
kanapy, bufet, szafy, lustra z komodą, biurko, stoły, wino, 
wódka, obrazy, ubranie męskie, trzewiki, materace, pa­
rowniki, śrótownik, maszyna do przebierania kartofli, 
wirówki, sztucer, wóz wyjazdowy, pudło do woza wyjaz 
dowego i 3000 cegły palonej.

O tern zawiadamia sekwestrator przy Urzędzie skar 
bowym podatków i opłat skarbowych w Chojnicach. 

Chojnice, dnia 30 września 1926 r. 2263

Rytołóstiao I u ź t K y iM le  trzciny
no Jeziorach miejskich GłeboczeR I Mielonek 

o obszarze 19■ 36 .40  ha
na c z a s  od 1. 10 . 1 9 2 6  do 30 . 9 . 1 9 3 8  w y­

dzierżaw ia M agistrat m iasta  Tucholi

o  Urodzę ustnego przetargu
który odbędzie się

w piątek, dnia 8 października o godz. 
11 przedp. na sali posiedzeń w Ratuszu

Jako wadjum złoży oferent 100 zł. Warunki dzier 
źawne przejrzeć można w biurze magistrackim pokój 2. 

Tuchola, dnia 29 września 1926 r. 2260
Magistrat miasta Tucholi

ha sezon sznoLHy
polecamy wszelkie przybory

ołówki, trzonki, kredki kolorowe, 
kredę szkolną, bloki rysunkowe, 
gąbki, cyrkle, zeszyty, farby wodne, 
trójkąty, rysiki i tablice oraz teki 

do książek i plecaki

Księgarnia Dz. Pomorskiego
Chojnice.


